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Konto ezekowe P. K. O. Poznań nr. 200 084. 


„Drwęca” wychodzi 8 razy tygodn. we wtorek, czwartek i sobotę rano. — 
Przedpłata wynosi dla abonentów miesięcznie z doręczeniem 1,20 zł. 


Kwartalnie wynosi z doręczeniem 3,09 zł. 


Przyjmuje się ogłoszenia do wszystkich gazet. 


Druk i wydawnictwo „Spółka Wydawnicza” Sp. zo. odp. w Nowemmieście, 
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ROK XVI, 
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Wśród dźwięków  rozkołysanych dzwonów 
i rozśpiewanych piersi ludzkich, z podniesionemi 
ku słońcu chorągwiami i sztandarami, płynie róż- 
nobarwna fala ludzka, a pośrodku niej kapłan, 
niosący monstrancję, w której pod postacią chleba 
kryje się żywy Bóg-Człowiek, tajemnica niezgłę- 
bionej miłości Bożej. Taki obraz znajdziemy w 
nadchodzący czwartek, dniu Bożego Ciała, na ca- 
łym świecie katolickim, po miastach i wioskach 
i gdzie tylko sięga krzyż i odprawia się Msza św., 
tam nie braknie napewno tej radosnej manifestacji 
ku czci eucharystycznego Zbawiciela. Z szczegól- 
ną uroczystością obchodzi to Swięto naród polski. 
Rzecz zrozumiała. Polska później niż inne narody 
Europy weszła w poczet wyznawców "wiary 
Chrystusowej. Ale za to tem goręcej ukochała ją 
i tem silniej się do niej przywiązała. A jeśli 
zawsze stała wiernie przy Kościele i wierze Chry- 
stusowej, to tembardziej czerpała z nich pociechę 
i ukojenie w strasznej udręce półtorawiekowej nie- 
woli. 


du, tem usilniej lgnął on do ołtarzy Pańskich i tem 
potężniej przejawiał się i w obrzędach i obchodach 
religijnych. W Polsce, gdzie uroczystość Bożego 
Ciała wprowadzona została już w roku 1559, w cza- 


„Polska jest krajem 
smutnym i zbiedzonym:. 


W odpowiedzi na apel p. premjera Składkow- 
skiego, że należy rozpocząć „Surowe życie“ za- 
mieszcza krakowski Ilustrowany Kurjer Codzienny 
bardzo charakterystyczny felieton. 

Pisze on: 


„Wolno domyślać się, że do tego surowego 
życia wezwał Premjer nie chłopów i robotni- 
ków, rzuconych od lat na pastwę bezgranicz- 
nej nędzy, ale tych kilka tysięcy, a może nawet 
kilkuset wybranych, którzy stanowią stałą klien- 
telę warszawskiej „Adrji” i innych lokali roz- 
rywkowych. 

Tak, tym sferom przydałaby się jakaś 
dłuższa dieta i bardziej spartański tryb życia. 
Niema co obwijać w bawełnę, w Warszawie poka- 
zuje się palcami różnych osobników, którym pe- 
wodzenie przewróciłoe w głowie i każe im 
szaleć... na kredyt. Opowiada się o niezapłaco- 
nych rachunkach, o wystawnych kolacjach, o roz- 
wodach co kwartał, o pijatykach, domach scha- 
dzek it.d. 

Społeczeństwo, choćby najbardziej zahukane 
i rozagitowane, ma oczy i uszy i umie odróżniać 
ziarno od plewy, wycziiwa świetnie, kto „robi 
cnotę”, a kto sam jest cnotą — i nieomylnyn in- 
stynktem odgaduje ludzi, kwalifikując ich tak, jak 
na to zasługują. 

Polska jest krajem smutnym i zbiedzo- 
mym. — Na twarząch Polaków rzadko poka- 
zuje się uśmiech. Stwierdzają to zgodnie kore- 
spondenci zagraniezni, dziwiąc się, dlaczego nikt 
tu się nie Śmieje ? 

Nie śmieją się ludzie, bo jest im źle, bo 
bezrobocie niszczy społeczeństwo, jak rak, niskie 
zarobki skazują inteligencję na bytowanie wśród 
ciągłych braków, bo młodzież widzi, że jest zupeł- 
nie niepotrzebna i ma przyszłość przed sobą zam- 
kniętą. 

Mimo to jednak byłoby szaleństwem na- 
woływać, aby za przykładem tej masy głod- 
nych i niezadowolonych poszli wszyscy, abyś- 
my rozpoczęli nowe równanie w dół i za standard 
przyjęli dziurawe buty i pusty żołądek, bo na tym 
koniku nie zajechalibyśmy daleko. 

Polska, jeżeli ma istnieć jako mocarstwo, 
musi być społeczeństwem ludzi sytych i za- 
dowolonych, patrzących z radością w przyszłość, 
wosk się, a nie ascetów, Diogenesówgintrapi- 
stów. 


Im bardziej wróg prześladował ducha naro- | 
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Cena ogłoszeń ; 


sie niewoli wróg tłumił wraz z mową i poczuciem 
narodowem również wiarę Ojców. To też 
i procesje Bożego Ciała, jak mógł, tak utrudniał. 
I tak np. na naszych kresach wschodnich i we Wilnie 
aż do r. 1905 procesje Bożego Ciała były wogóle 
zabronione. W Poznańskiem natomiast i na Pomo- 
rzu władze pruskie procesje te tolerowały, atoli 
tylko w tych parafjach, gdzie od dawna już były 
zaprowadzone, nie pozwalając natomiast na nie we 
wszelkich innyeh parafjach. Na ziemiach t. zw. Kró- 
lestwa Kongr. oraz w h. zaborze austrjackim ograni- 
czeń w tym względzie nie było. To też wszędzie tam, 
gdzie tylko było wolno, naród polski tem żywiej 
manifestował w dniu Bożego Ciała swą żywą wia- 
rę w Chrystusa, utajonego w Przenajśw. Sakr., swe- 
go Boga i Zbaweę. I napewno właśnie w tych 
chwilach potężnego wezbrania jego uczuć religij- 
nych, tem mocniej tętniła też w jego sercu wiara w 
sprawiedliwość Bożą, wiara w zwycięstwo dobrej 
sprawy, nadzieja zmartwychwstania Polski. 

Ojczyzna masza, przeszedłszy burzę dziejową 
i odrodzenie, później przez „Cud nad Wisłą” pod- 
niosła swe dawne sztandary i znowu się stała 
przedmurzem chrześcijaństwa, jak była za czasów 
promiennej chwały „złotego wieku”. 


Pośpieszmy wszyscy do tronu 
Miłości | 


Pośpieszmy wszyscy do tronu Miłości, 

Bo dziś największe z świąt — święto radości. 
Dokoła wonność kadzideł rozlana, 

Pan nieba i ziemi w ręku kapłana, 


W złotej monstrancji ulice przechodzi, 
Niedolę wiernych rozkosznie osłodzi. 
Przed Majestatem drogę kwieciem Ścieli 
Grono dziewczynek, ustrojonych w bieli, 
A woń czarowna ku niebu wzlatuje... 
Dziś każde serce szczerze się raduje, 
Bogu swojemu ene hołdy oddając 
I naJego chwałę pieśni śpiewając: 
Pan Jezus w Hostji słyszy błagania; 
On zna boleści i skargi i łkania 
I gdy schylimy przed nim kornie czoła, 
Napewno do nas z miłości zawoła: 
„O pójdźcie do mnie, biedni, opuszczeni, 
Otrę łzy wasze i bóle ukoję; 
O pójdźcie do mnie grzechem poranieni, 
Ja rany duszy i serca zagoję”. 
T. Piotrowiczówna. 
O RI 
Róbmy więc tak, aby tym masom Śmiały 
się oczy do dobrych zarobków, do posad, do 
własnych domków, do schludnie ubranych 
dzieci, nowych armat, samolotów i czołgów, do 


zrównoważonych budżetów i dobrze skrojonych 
sukienek. 

A panów z „Adrji* wyślijmy ns kurację od- 
tłuszczającą. Im zalećmy Surowy tryb życia, 


niech dłużej nie kompromitują siebie i tych, 
ee ich... posłali*. 

Nietylko w Warszawie, ale w całym kraju 
w stolicy, jak iw Krakowie byli i są ludzie w naj- 
tragiczniejszych chwilach zabawiający się doskonale 
na... 
tysięcy...” 

Tyle krakowski IKC. O jak dużo w tem 
prawdy ! To też apel p. premjera Składkowskie- 
go, aby rozpocząć surowe Życie, może się 
chyba tylko odnosić do tej warstwy wybranej, 
która przy ogólnem zubożeniu kraju ma nato, 
by sobie na wszystko pozwolić. 
<GTRIORNON OC GAZA RACZ O A LOC ANR OBO ARRO 
Za mies. maj budżet wynosi 204 tys. deficytu. 


Tymczasowe zamknięcie rachunkowe Skarbu 
Państwa za miesiąc maj wykazuje wydatki w kwo- 
cie 174 milj. 322 tys., dochody w kwocie, 174 milj. 
zł. Deficyt zatem wynosi 204 tys. zł. 
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dancingach. Ludzie iz „wyższych dziesięciu | 


Wiersz w wysokości 1 milimetra na stronie 6-łamowej 15 gr, 
na stronie 3-łamowej 50 gr, na 1 stronie 60 gr. — Ogłoszenia drobne: Napisowe 
słowo (tłuste) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagran. 1009/, więcej. 


Numer telefonu: 


Adres telegr.: 


POMORZE, CZWARTEK, DNIA 11 CZERWCA 1936. 


Na święto Bożego Ciała. 


Nowemiasto 8. 


F ARTE PORKSCYNOWA GE 
„Spółka Wydawnicza” Nowemiaste-Pomorze. 
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Dziś już bez żadnej przeszkody po całej 
Polsce, jak długa ona i szeroka, — Swięto Bożego 
Ciała promieniuje w całej swej okazałościi przepychu, 
bo też Kościół wszystko, co ma w sobie pięknego, 
drogocennego, czy w to skromnych przybytkach 
wiejskich, czy też we wspaniałych świątyniach Pań- 
skich po wielkich miastach, wszystko to wynosi 

, dniu Bożego Ciała na zewnątrz, aby rozwinię- 
ciem jak największej okazałości pobudzić wiernych 
do jak największej czci utajonego pod postacią 
chleba Chrystusa, Króla nieba i ziemi. 

Niech więc w dniu Bożego Ciała i podczas 
jego oktawy poprzez całą Polskę potężnym 
akordem rozbrzmi z piersi miljonów ludu pol- 
skiego wspaniałe „Twoją eześć, chwała”! Niech 
ta potęga uczuć religijnych narodu, zawsze wier- 
nego Chrystusowi i Kościołowi, a ujawniona 
żywiołowo w tych dniach wobec  utajonego 
w Przenajśw. Sakramencie Chrystusa - Króla, 
uświadomi w całej pełni wszystkim wrogom 
Kościoła i Chrystusa, że na nie wszystkie ich 
zamysły i zakusy, gdyż bramy piekielne nie 
zwyciężą Go!” 


Odezwa do harcerzy 


komitetu akademickiej pielgrzymki 
jasnogórskiej. 


Centralny Komitet akademickiej pielgrzymki 
jasnogórskiej wydał do harcerzy odezwę treści 
następującej : 


„Harcerze ! 24 maja polska młodzież akademi- 
cka złożyła na Jasnej Górze u stóp Królowej Ko- 
rony Polskiej wiekopomne ślubowanie na wier- 
ność w służbie Bożej, obierając Najśw. Marję Pan- 


| nę za swą Patronkę. 


Tegoż dnia we Lwowie odbył się zjazd Związ- 
ku Harcerstwa Polskiego. Na zjeździe tym grono 
instruktorów złożyłe wniosek, wyrażający solidar- 
ność harcerzy ze ślubowaniem Jasnogórskiem. Głos 
tych instruktórów — to głos wszystkich harcerzy. 
Tych wszystkich, którzy duchem tradycji rycer- 
stwa polskiego owiani pragną służyć Bogu i Polsce. 

Uchwalenie wniosku uniemożliwili swem wy- 
stąpieniem niektórzy członkowie Związku  Harcer- 
stwa Polskiego : — przewodniczący Z. H. P. p. 
Grażyński, wiceprzewodniczący. ks. Mauersberger, 
przewodniczący zjazdu p. Kamiński, kapelan ks. 
Luzar i p. Wierzbiańska, zarzucając polskiej mło- 
dzieży akademickiej, że wyzyskuje akt religijny 
dla partyjnych celów. 

Dotknięci do żywego tym bezprzykładnym za- 
rzutem, zwróciliśmy się do przewodniczącego 
Związku Harcerstwa Polskiego z żądaniem wyna- 
grodzenia ciężkiej krzywdy, nam wyrządzonej. Od- 
powiedzi nie otrzymaliśmy. 

Wobec tego zwracamy się do Was, Harcerze! 


Wiemy, że nie ponosicie odpowiedzialności za. 
wystąpienia wymienionych i że żadne posu- 
nięcia nie zdołają zerwać duchowej łączności ludzi, 
służących tym samym ideałom. 

Harcerze! Wy braćmi naszymi, be z Wami 
przez wspólne ślubowanie Jasnogórskie zjednoczy- 
liśmy się tem mocniej, że u stóp Matki Najświę- 
tszej postanowiliśmy doprowadzić naród pol- 
ski do całkowitego zjednoczenia. 


Wołamy do Was, Harcerze! Nie ustawajcie w 
pracy; miłujcie Polskę ; zkiiżajcie się do Bo- 
garodzicy, Orędowniczki i Opiekunki naszej 
i bądźcie pewni, że jak za czasów najazdu szwedz- 
kiego, tak i dziś pomoc Królowej Korony Polskiej 
zjednoczy naród i zwyciężymy wszystkich, 
tak licznych wrogów naszych. 


Komitet Akademickiej Pielgrzymki Jasnogórskiej 


Z procesu b. starosty 
Twardowskiego. 


Z rozpraw ub. piątku. 


Sposchy księgowania Twardowskiego. 
Zeznania świadków wykazały zupełny 
chaos w księgowości, 


Grudziądz. W piątek, po jednodniowej przerwie w roz- 
prawie przeciwko b. staroście dr. Twardowskiemu, m. in. 
zeznawał burmistrz Działdowa, Antoni Felski, na oko- 
liczność tworzenia przez oskarżonego Twardowskiego konta 
w KKO. miejskiej w Działdowie oraz na okoliczność podjęcia 
przez dr. Twardowskiego kwoty 591 zł z konta LOPP. 
Suma ta została wypłacona na polecenie oskarżo- 
nego, który mówił, że za te pieniądze zamierza kupić 
sprzęt techniczny dla obrony przeciwgazowej; czy co za 
to zakupiono, świadek nie wie. 

W końcu Felski omawiał jeszcze sprawę kosztownego 
założenia instalacji elektrycznej w gmachu starostwa, zazna- 
czając, że stało się to na wyrażne żądanie b. starosty Twar- 
dowskiego, a za tę „przyjemność* musiał powiat zapłacić 
przeszło 8.000 złotych. 


Starostwo płaciło rachunki BB. 


Kolejny świadek, powiatowy inspektor samorządu 
gminnego w Działdowie, Jan Frydryszewski, zeznał, że 
sam podpisywał około 10 list płac na sumę ok. 700 złotych, 
z czego otrzymał 350 złotych jako gratyfikację. Sumą 
tą spłacił swoje zadłużenie w kasie starostwa, które na 
koncie zaliczek było dość wysokie. Na pytanie osk. Twar- 
dowskiego świadek przyznał, że w okresie, gdy jeszcze 
sam był sekretarzem Bloku w Działdowie (przed Zwie- 
rzyną), Twardowski zapłacił za różne rachunki B. B. 
W. R. kwotę przeszło 1,000 złotych. Rachunki te po- 
chodziły jeszcze z czasów poprzedniego starosty 
Moentwiłła, który ich za tamtejsze BB nie uregulowań. 


Pieniędzy nie widzieli. 


Dyrektor KKO powiatowej, Feliks Piskorski, zeznaje, 
że kredyty dla akcji osadniczej były pobierane z Banku 
Gospodarstwa Krajowego w „Grudziądzu. Na zabezpie- 
czenie pożyczek dawali osadnicy weksle, wzamian za co 
otrzymywali pożyczki. Osadnicy Meller, Łuczak i Wiś- 
niewski jeszcze dziś twierdzą, że pieniędzy nie 
otrzymali, chociaż ich weksle leżą w KKO. Ich pre- 
tensie obracają się koło sumy 3.000 zł. 

Swiadek Adam Obkałek, były dyrektor KKO miejskiej 
w Działdowie, obecnie zawieszony w urzędowamiu jako 
podejrzany o maaiwersacje oraz dwie księgowe z magi- 
stratu działdowskiego, Sokólska i Tabaczzówna, do rozprawy 
nic nowego nie wnoszą. 


Lokomotywa, której nikt nie widział. 


Najciekawsze zeznania złożył inż. Rajmund Stodolski 
były prezes BB w gminie Płośnica co do historji z loko- 
motywą, którą miał wydział sprowadzić aż z Krakowa. Lo: 
komotywa ta miała kolejką wąskotorową przewozić kamie- 
nie. Na koszty sprowadzenia tej lokomotywy wydano 
950 zł, ale lokomotywy nikt w Działdowie ani w 
powiecie nie widział. 

Osk. Twardowski: A czy świadek wie, że w staro- 
stwie były dwie kasy: jedna tajemna, a druga pu- 
bliczna ? 

Swiadek: Nie o tem nie wiem. 

Osk. Tward: A czy Świadek otrzymał ode mnie 
500 złotych ? 

Swiadek: Tak. Była to pożyczka, którą już spłaciłem. 

Osk. Tward: To było właśnie z tej tajemnej kasy, 


Kosztowne podróże. 


Pozycja za same podróże służbowe w 2 ostatnich 
latach wynosiła 27.000 zł., oprócz 4000 zł. na taksówki w 
okresie wyborczym w roku 1935. Wreszcie świadek koń- 
czy swe zeznania: To wogóle przykra sprawa. 

Adw. Link: Czy dla pana? 

Swiadek: — Owszem, dla mnie jako dia Polaka. 


Z rozpraw s6botnich. 


Podpisy wekslowe „na rozkaz starosty” 
musieli dawać osadnicy. — Jeszcze 
pedwójne rachunki. 


Grudziądz. W sobotę zeznawało 9 osadników z po- 
wiatu działdowskiego, poszkodowanych na znaczne sto- 
sunkowo sumy, na skutek różnych oszukańczych mani- 
pulacyj, dokonywanych przez Leśniaka z nakazu Twardow- 
skiego przy wypłacaniu kredytów na budowę domków 
osadniczych. Stawali przed sądem osadnicy: Jan Korgul, 
Kazimierz Ryczkowski, Feliks Krajewski, Paweł Wójcik, Jan 
Kruszyński, Franciszek Palczewski, Piotr Runo i Franciszek 
Rogoziński z osad Białuty i Kramarzewo, położonych tuż nad 
granicą polsko-niemiecką. 

Z przydzielonych starostwu działdowskiemu kredytów 
osadniczych budowane były dla ludzi tych domy mieszkalne 
i budynki gospodarcze w Białutach i Kramarzewie, 
przyczem dla zabezpieczenia należności wystawiali oni 
weksle na sumy od 1.400 do 2800 złotych. Później zostali 
oni wszyscy przez policję wezwani do starostwa, 
gdyż „wyszedł rozkaz od starosty, że mają się wszy- 
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(Ciąg dalszy). 
sa — Tymrazem nic — odparł szorstko. — Dziwię 
się, żeś się wogóle czegoś spodziewał za szkodę, 
jakąś wyrządził swej opiekunce. Dziękuj Bogu, 
że nie jestem twym ojcem, bobym ci chyba po- 
łamał wszystkie kości. 

Hieronim najpierw zbladł, potem się zaczer- 
wienił, żyły mu na czole nabrzmiały, oczy zabłysły 
niepohamowanym gniewem, pięści zacisnął i jednym 
susem skoczył ku _ Józefinie, aby ją bić. 
Jaż uniósł rękę, kiedy rozległ się odgłos wymie- 
rzonego w twarz policzka. — To Henryk 
uderzył rozzłoszczonego chłopca. Ten trzęsąc się 
ze złości, zamierzał rzucić się na wuja. Zrozumiał 
jednak, że źleby na tem wyszedł — więc uderzył 
w płacz i schronił się do matki. 

Pani Frai przytuliła chłopca do siebie, a pa- 
trząc rozżalona na brata rzekła: 

— Wiesz, jak ja tego nie lubię. Serce mi się 
kraje, kiedy kto uderzy mego syna. Chodź, moje 
dziecko, — dodała — pieszcząc chłopaka, — chodź 
z mną, kiedy tu wszyscy są tak zawzięci na ciebie. 
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Załączoną kartę 
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Z temi słowy wyszła ze synem z pokoju. 
Nastało Kłopotliwe milczenie, ale Józefina 


scy w Działdowie stawić. Tam kazano im podpisywać 


' dodatkowo weksle, każdemu po trzy na ogólną sumę po 
' 1.200 złotych. Część tych dodatkowych weksli otrzymali 


zpowrotem, natomiast za pozostałe weksle na sumy 
od 400—600 złotych obecnie banki domagają się od 
nich zapłaty. 

Przyznawano im 
tarza. Każdy otrzymywał po 115 złotych, ale pokwito- 
wania wypisywać musieli na 300 złotych! Udzielano 
im także pożyczek pod zastaw zboża. Kwity zastawne przyj- 
mował Leśniak i oddawał rzekomo 
pieniędzy z tych pożyczek nigdy nie widzieli! 

Przy różnych okazjach Leśniak kazał osadnikom pod- 
pisywać różne kwity i listy płac, zakrywając wy- 
pisane na nich cyfry, a gdy który pytał, co podpisuje, 
otrzymywał odpowiedź: „Nie wasz interes! Pan staro- 
sta kazał, zatem podpiszcie i juź i“ 

Leśniak, pytany przez prokuratora, dlatego kazał tym 
biedakom podpisywać kwity i listy płac, nie wypłacając 
pieniędzy, odpowiedział, że „w ten sposób uzyskiwano 
podkładki na wydatki polityczne !” (!)) 

Pytani przez prokuratora, czy podobają im się wysta- 
wione dla nich domy i budynki, osadnicy skarżyli się, że 
domy są marne, zbudowane z żużla, że ściany pęka- 
ją, a dach przecieka, a „jak pada deszcz, to jest mokro; 
a jak jest zimno, to śnieg wali do chałupy”! 


również zapomogi na zakup inwen- 
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dleśni w. — blużniercą. 
Gdańsk. Wielki Zjazd Polskiej Młodzieży Aka- 
demickiej w Częstochowie dnia 24 maja br. — wy- 
magał rzecz prosta, pewnych środków materjaluych, 
chociażby celem umożliwienia udziału w piel- 
grzymee niezamożnym studentom. 

Zebraniem potrzebnych sum zajęły się po- 
szczególne komitety przez akcję rozprzedaży po- 
cztówek z Rotą ślubowania i Ryngrafem Mat- 
ki Boskiej, Patronki Polskiej Młodzieży Axade- 
mickiej. 

Także i na Wybrzeżu akcja ta spotkała się z 
wielkiem zrozumieniem i życzliwością, zwłaszcza 
w miastach Gdańsku, Gdyni, Wejherowie i Tczewie. 

W tym zgodnym akordzie serc uczącej się 
młodzieży ze starszem społeczeństwem znalazł się 
atoli jeden wyjątek. 

Oto na list Gdańskiego Komitetu Pielgrzymki, 
do którego dołączono podniosłą odezwę J. E. Ks. 
Biskupa Dr. Szlagowskiego oraz egzemplarz pocz- 
tówki z rotą ślubowania, zaadresowany do Nadleś- 
nictwa Państwowego w Gdyni—Chylonji, odpisał 
niejaki p. Sujkowski, inżynier i nadleśniczy 
państwowy, co następuje: 

„Do 

Gdańskiego Komitetu Akademickiego 
Pielgrzymki Jasnogórskiej 
Gdańsk-Wrzeszcz 
Heeresanger 11. 

Chylonja, 18. V. 36. 

— rotę ślubowania zwra*- 
cam. Zarazem zwracam Panom uwagę, że Pań- 
stwo Polskie jest republiką i żadnych królo- 
wych nie potrzebuje, że — ja jako obywatel 
składałem ślubowanie posłuszeństwa Państwu Pol- 
skiemu, a wzywanie obywateli do ślubowania 
uległości obcemu Państwu Watykańskiemu 
uważam za podłość i zdradę interesów na- 
rodowych. 
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Z należnym szacunkiem: 
(—) inż. B. Sujkowski. 
nadleśniczy Państwowy“. 
Powyższa odpowiedź nie potrzebuje chyba żad- 
nych komentarzy. Naprawdę wstyd, że tacy Pola- 
cy znajdują się na polskiej ziemi. 


Król szwedzki Panu Prezydentowi R. P. 
Dnia 5 bm. został przyjęty na spe- 
cjalnej audjencji przez Pana Prezydenta Rzplitej 
poseł szwedzki Erik Bokeman, który doręczył 
Panu Prezydentowi z okazji 10-lecia Jego Prezy- 
dentury odznaki Orderu Serafinów, najwyższego 
odznaczenia szwedzkiego wraz z listem króla Gu- 
stawa V. 

Order Serafinów ustanowiony został 
około 1260 r. przez króla Magnusa I. Na- 
dawany jest panującym i najwyższym dostojnikom. 
Posiada, tak 
klasę. 


Warszawa. 


jak order Orła Białego, jedną tylko 


rozpoczęła rozmowę tak zajmującą, że rychło 
generał się rozchmurzył. 

Do kolacji wróciła notarjuszowa z oczami za- 
płakanemi, lecz wszyscy byli tak swobodni, że na 
to nie zwracali uwagi. 

Wreszcie generał, przypomniawszy sobie, że 
właściwie przyszedł w tym celu, aby wybadać Jó- 
zefinę, tak ją zagadnął: 

— Nie boi się pani siedzieć pomiędzy dwoma 
prawdziwymi poganami, bo nie mają wiary. To 
musi być dla pani okropne. 

— Tak, panie generale, sądzę, że jest to okro- 
pne żyć bez Światła wiary i żal mi panów dlatego 
nie czuję, boć pano- 


z całego serca; lecz bojaźni 
Boga, chociaż nie- 


wie także jesteście dziećmi 
dobremi. 

— Dziękuję, — śmiał się generał, — dla mnie 
już późno, abym się stał dzieckiem dobrem; kto 
ma Ssiedmdziesiąt lat, to już ma tak twarde zasa- 
dy, że ich nie zmieni. 

— Musi się pan poddać woli Bożej — od- 
rzekła poważnie. — Ludzie snują plany, lecz Bóg 
albo je wykonywa albo niweczy i stawia swoje 
zamiast naszych. Zresztą uważam pana generała za 


staroście, ale osadnicy " 


| tomiast na prowincji trwa on 
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i Kręgla, jak bili chłopów i 


Bojówki żydowskie w Przytyku 


strzelały do uciekających chłopów, a już 
i przed wypadkami odgrażali się, że „zrobią 
chłopom wesele”. 

W toczącym się o zajścia w Przytyku procesie 
Świadkowie zeznali, że żydowskie bojówki strzelały 
do uciekających chłopów. I tak np. Świadek 
Sułowski, prezes Związku Strzeleckiego w 
Zakrzewiu, zeznał, że na rynku zauważył tłum 
żydów, którzy wznosili prowokacyjne okrzyki. 
Na uliey Warszawskiej usłyszał po stronie rynku 
3 strzały. Wtedy Kubiak zaczął wołać, że jest 
ranny, chłopi zaczęli uciekać i wówczas padły 
strzały z demu Leski (żyda), a następnie 
Swieczki (również żyda). Z jednego domu wy- 
padła bojówka żydowska, wśród której zaajdo- 
wał się jeden osobnik z rewolwerem, 

Swiadek Bochańska widziała żydów Ferszta 
rzucali kamie- 
Swiadek Kubiak szedł ulicą Warszawską, 
usłyszał strzały i poczuł, że jest postrzelony. 
Obejrzał się i zobaczył w odległości 8 kroków 
oskarżonego Kirszencwajga, który stał ze skiero- 
wanym w jego stronę z rewolwerem. 

Również świadek Sieradz usłyszał strzały 


miami. 


“i widział Kirszenewajga, strzelającego do młodo- 


go, wysokiego mężczyzny. Po obu stronach ulic 
stali żydzi i rzucali kamieniami do uciekają- 
cych ludzi. Swiadek Gajdzińska, handlarka z Przy- 
tyku, która zna dobrze żargon, opowiada, że w 
dniu zajścia słyszała wyraźnie, jak żydzi 


Szwargotali do siebie po żydowsku, że „zrobią 
chłopom wesele“. 
iż znamowy samych żydów 
| ich stragany i że to była 


Następny Świadek stwierdza, 
chłopi  przewracali 
robota prowokacyjna. 
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W „Orędowniku” czytamy : 

Jak donoszą pisma, właściciel restauracji w 
Wilnie, żyd Dawidson, strzelił w swoim lokalu do 
Aleksandra Nawrockiego, raniąc go ciężko, wsku- 
tek czego Nawrocki zmarł. 

Rachmił Dawidson został osadzony w więzie- 
niu. Wraz z nim zatrzymano córkę jego pod za- 
rzutem współudziału w zajściu, które zakończyło 
się tragicznie. 

W ub. środę odbył się pogrzeb Śp. Nawroc- 
kiego. Wieść o pogrzebie rozeszła się szybko po 
mieście. Zaczęły się zbierać grupy Polaków, któ- 
re wybiły kilka szyb w zakładach żydowskich. 
Próby demonstracyj zlikwidowała policja. 


Slepe posłuszeństwo „wodzowi”. 


W związku z procesem przeciw Niemcom w 
Katowicach jedno z pism cytuje tekst przysięgi. 
jaką hitlerowcy z polskiego Sląska składali 
na ręce przywódców: 

„Przysięgam wobec Boga Wszechmogącego, 
że powiem szczerą prawdę i niczego nie zamilczę. 
Znam tylko jednego wodza, Adolfa Hitlera. 
Walczę o suwerenność Niemiec i ślubuję mojemu 
wodzowi ślepe posłuszeństwo, pełną obowiązko- 
wość i wierne koleżeństwo aż do Śmierci. Zobo- 
wiązuję się zachować tajemnicę tak długo, póki 
wódz (miejscowej organizacji — uw. red.) nie 
pozwoli mi jej ujawnić. Tak mi dopomóż Bóg !” 


Koniec i niekoniec strajku we Francji. 


Gigantyczny strajk, który objął przeszło pół milj. 
robotników, został w poniedziałek częściowo zakoń: 
czony. Między pracodawcami a związkami zawo- 
dowemi zawarta została umowa, która m. in. prze- 
widuje 1. wprowadzenie umów zbiorowych, 2. 
podwyżkę płac o 7—15 proc., 3. wprowadzenie rad 
robotniczych, 4. żadnych zarządzeń za udział w 
strajku, a dalej przewiduje 40-godz. tydzień pra- 
cy i urlopy wypoczynkowe. W stolicy na skutek 
tej umowy strajk po większej części ustał. Na- 
jeszcze, a nawet się 
rozszerza. 
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| wielkiego człowieka, który patrzał tyle razy śmier- 


ci w oczy. Zaden wielki człowiek nie umiera bez 
Boga. Napoleon, ten wzór wszystkich wojskowych, 
też  ukorzył się przed Bogiem przed śmiercią. 
W nieszczęściu szukał tego, o którym zapomniał 
w szczęściu. Pan Henryk nie uwierzyłby mi, że 
i jego uważam za wielkiego człowieka. Pan do- 
tąd może dla ludzkości nic nie zdziałał, a to je- 
dynie dla tego, że uważa używanie świata 
za zadanie swego życia, a śmierć za koniec wszyst- 
kiego. A przecież gdyby wszyscy ludzie tak myś- 
leli, nie byłoby na Świecie cnoty, żadnych wielkich 
czynów ani wielkich ludzi, wszyscy żyliby tylko 
z dnia na dzień, bez wyższej myśli, bez pragnienia 
czynienia dobrze. To nędzny żywot; ludzie byliby 
tylko wyższego rodzaju zwierzętami i niczem więcej. 
'— Jaka szkoda, że pani nie jest księdzem, — 
rzekł wesoło generał, — dopieroby pani nam libe- 
rałom wyświetliła stanowisko. Tobie, Henryku, naj- 
więcej się dostało jako literatowi. Pani 
nie robi wiele ceregieli i mierzy prosto do 
celu. Ale z tem wszystkim pani mi się podoba. 
Zawrzyjmy przyjaźń, ją uszanuję wiarę pani, 
a pani moje wolnomyślne przekonania. 
Będziemy żyli w zgodzie, jak żołnierze podczas 
zawieszenia broni. (C. d. n.) 
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WIADOMOŚCI. 


Nowemiasto, dnia 10 czerwca 1936 r. 
Kalendarzyk. 10 czerwca, środa, B. Bogumiła B. W. 


11 czerwca, czwartek, Boże Ciało, Barnaby Ap. I 
Wschód słońca g. 3 — 16 m. Zachód słońca g. 19 — 55 m. 
Wschód księżyca g. 23 — 42 m. Zachód księżyca g. 10 — 39 m. 


Jaka pogoda będzie w czerwcu? 


Do 10 bm. przeważa pogoda naogół słoneczna z lo- 
kalnym opadem, zwłaszcza około 7 i 10. | 
i końcu okresu burze. Fala upałów w drugiej połowie okresu. 
Od 11—20 bm. pogoda zmienna, naogół wietrzna, parna i bu- 
rzliwa, z większemi zaburzeniami na początku i w końcu 
okreau. Okolicami przejdą 11—15, 17 i 19—20 : bm. ulewy, 
gradobicia, oberwania chmur i wichury. W połowie, najdalej 
w końcu okresu, dotkliwy spadek temperatary. 


we dnie pod wpływem wzrostu temperatury. Chmurniej lub 


bm. Pozatem dość pogodnie i ciepło. 
obniżenie temperatury. 


Płatności podatków w czerwcu. 


W czerwcu płatne są podatki nastpępujące: 
6% Do dnia 25 czerwca — zaliczka miesięczna na podatek 
przemysłowy od obrotu za r. 


satkie przedsiębiorśtwa, obowiązane do publicznego ogłaszania 
sprawozdań o swych operacjach lub do składania sprawozdań 
do zatwierdzenia, a zinnych przedsiębiorstw przez przedsię- 
biorstwa handlowe I-ej i Il-ej kategorji oraz przem. od I-ej do 
V-ej kategorji, prowadzące prawidłowe księgi handlowe. 

Do 15 czerwca — pierwsza rata zryczałtowanego podatku 
przemysłowego od obrotu za r. 1936 przez drobne przedsię- 
biorstwa. 

Do 15 czerwca — zaliczka kwartalna (za I kwartał) na 
podatek przemysłowy od obrotu za r. 1936 przez przedsię- 
biorstwa pozostałe. 

Do 30 czerwca — pierwsza rata (półroczna) podatku od 
nieruchomości za r. 1986. 

Ponadto płatne są w czerwcu zaległości odroczone i roz- 
łożone na raty z terminem płatności w tym miesiącu oraz 
podatki, na które płatnicy otrzymali nakazy płatnicze z ter- 
minem płatności równieź w tym miesiącu. 


Zmniejszenie kar administracyjnych 
Zarządzenie bardzo na czasie. 

Min. Spraw Wewnętrznych wydało okólnik, dotyczący 
wymiaru grzywien i kar jadministracyjnych. 

Przypominając dotychczas wydane zarządzenia w tej 
sprawie, okólnik z naciskiem podkreśla, że wymiar kar po- 
winien być dostosowany do obecnego ogólnego położenia 
gospodarczego i indywidualnych warunków materjalnych 
ukaranego. Zatem, gdzie nie zachodzi zła wola, należy sto- 
gować najniższy wymiar kary. W związku z tem okólnik 
zaleca wojewodom, komisarzowi rządu na m. st. Warszawę 
å starostom obniżyć przyjęte wymiary kar. 


ź MAST £ DOWIRCU. 
Porządek procesji. 


Nowemiasto.: Nabożaństwo rozpocznie się o godz. 10-tej, 
zbiórka o godz. 9. Nad ustawieniem i porządkiem procesji 
czuwa Straż Pożarna. 

. Krzyż i chorągwie. 

. Szkoła powszechna. 

. Gimnazjum i harcerstwo. 

Chorągwie. 

. Tow. „Sokół*. 

Tow. Inwalidów. 

. Tow. Rzemieślników i Cech Piekarski. 

. Post. Pol. Państw. 

. Chorągwie . 
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10. Tow. Robotników św. Józefa. 

11. Tow. Ludowe. 

12. Orkiestra. 

13. Chór kościelny. 

14. K S M męskie. 

15. K 5 M żeńskie. 

16. Stow. Dzieci Marji. 

17, Tow. Harmonja., 

18. Trzeci zakon i Bractwa. 

19. Stow. Pań. Miłosierdzia. 

20. P. P. Przedstawiciele Władz i Urzędów. 

21. Rada Parafjalna. 

22. Siostry Wincentki. 

23. Dzieci sypiące kwiatki. 

24. Duchowieństwo. 

25. Baldachim. 

26. lud it.d. 

Ołtarze: I. na rynku u 
Domagały przy ul. Kościuszki, III. na rynku u p. Gęstwickie- 
go, IV. przy kościele. 

Kat. Urząd Parafjalny. 


Na dzwon św. Tomasza. 


Nowemiasto. 
największy dzwon pod wezwaniem Św. Tomasza 
z powodu poważniejszego uszkodzenia łożysk i belkowania. 
Kat. Urząd Parafj. zamierza przystąpić do naprawy uszko- 
dzeń, jednakże według przypuszczalnych orzeczeń znawców 
koszty będą wynosiły około 2500 zł. 
Stow. Ludowe (K. S. L.) oddział Nowemiasto zapoczątko- 
wało zbieranie funduszy na pokrycie kosztów i ofiaro- 
walo na ten cel 50 zł. 
parafjalna Katol. Kościoła w Nowemmieście. 


Urząd Parafjalny. 
Inspekcja p. Wojewody. 


Nowemiasto. W poniedziałek p. Wojewoda z okazji 


swego przyjazdu do naszego miasta na święto P. W.i W. F. 
odbył lustrację tut. Magistratu oraz gmin w powiecie. 


Z targu. 


Nowemiasto. Na wtorkowym targu płacono za mndl. 
jaj 80 gr, ft. masła 1,—1,20, kurczę 80—1,—, kurę 1,50—2,—. 
kaczkę 2,—2,25, ctr. kartofli 70—80 gr, ft. czereśni 60 gr. ĝNa 
targowisku : 
zł ctr., cielę 15—20 zł. Dowóz ogólny słaby i to spowodu 
niepogody. 
Z Urzędu Stanu Cywilnego 
za czas od 1. V. do 30. V. 1936 r. 
Nowemiasto. Urodzenia: Przybylski Konrad rob. s, 
Olszewski Ignacy urzędnik Wydziału Pow. c, Bonisławski 
Jan m. krawiecki c, Widwald Fr. rob. s, Pacholczyk Winc. 
krawiec s, Zoth Eryk rob. s, Hoppe Alfons, rob. s, Giese 
Bodo czel. ślusarski c, Grabowski Ant. rob. s, Malinowski 
Fr. czel. siodl. c. 


W połowie 6 do Lubawy zebrała się przed Magistratem grupa bezrobot- 


Od 21—30: § 
Początek i koniec okresu stoi pod wpływem spadku, środko- į 


pe Saroy aego, T. n p reena | opryszek, który przywłaszezył ją sobie. 
| przytrzymany. Jest nim młodociany włóczęga bliżej niezna- 
i nego nazwiska, który ze skradzionej gotówki zdołał wydać 2 zł. 


W tym celu Kat. | 


za prosię płacono 30—40 zł, tłuste świnie 45—50 | 


R 


| spółdzielczego, 
Już od dłuższego czasu zamilkł nasz 3; 


7 tyg. Szczygieł Jan 83 1. 


i jek p. wojewoda Kirtiklis. 
e szem mieście jest okryty tajemnicą. 
stratu i konferował około pół godziny z p. Burm. 


j t. zw. odry w ub. dniach przybrała 
| kilkanaście dzieci rodzin z ul. sądowej jest obłożnie chorych. 
i Przedsiewzięto wszelkie środki zapobiegające rozszerzeniu się 
i choroby. 


| by przestrzegali 
celem uniknięcia zakażeń. 


| nowski w ogrodzie 


i założycieli 


i realnej pracy. WoDSec 
Dalsze ofiary przyjmuje kancelarja | 


i założeniem w tychże powiatach powiatowych 
i rolniczo-handlowych, na wzór naszej spółdzielni brodnickiej, 


Zgony: Piotrowska Jadwiga 66 lat, Kłodowssi Leo- 


pold 24 1, Lewandowski Stanisław 50 I, Wartowska Walerja 
Dobrowolska Anna : 


65 |, Grześkiewicz Stanisław 4 tyg., 


Sluby: Giese Bodo z Gerdą Altmann. 


P. Wojewoda w Lubawie. 


Lubawa. Do naszego miasta przybył w ub. poniedzia- 


Cel wizyty p. Wojewody w na- 


że będzie przeprowadzał lustrację w Magistracie, lecz nice 
podobnego się nie odbyło. Na wieść o przybyciu p. Wojewody 


nych, która usił wała zetkcąć się z p. Wojewodą. 
P. Wojewoda wyszadł 


się do samochodu, którym objechał miasto, zwiedzając je 
i następnie udał się w kierunku Nowegomiasta. W 


lecz samochód 
bezrobotnych .a sobą. 


W naszem mieście tyle jest palących kweatyj 


ruszył, 
do załat- 


Przez 
miasta byłby bp. 
bolączkami, jak 


szarego człowieka” zrebił się poniekąd a — front. 


Nadzwyczajne zebranie Tow. 
Kupeów. 


Lubawa. Tow. Samodzielnych Kupców zwołuje na nie- 
dzielę 14 bm. nadzwyczajne zebranie o godz. 20.30 w lokalu 
p. Dakowskiego. Na zebranie to przybędzie prezes Związku 
Tow. Samoczielnych Kupców na Pomorzu, poseł p. Tadeusz 
Marchlewski oraz dyr. Zw. p. Radejewski z Grudziądzu. Ze 
względu na ważność obrad uprasza się wszystkich członków 
o jak najliczniejsze przybycie na powyższe zebranie. Uprasza 
się również o przybycie kupców niezrzeszonych i gości. 


Samodzielnych 


Kradzież z włamaniem. 


Nielbark. W nocy z soboty na niedzielę włamali się 
złodzieje do oberżysty p. Groszkowskiego w Nielbarku. Łupem 
ich padły zapasy papierosów, wódki oraz towary spożywcze. 
Stratę oszacował poszkodowany na 800 zł. O kradzieży do- 
niesiono policji, która wszczęła docbodzenia za nieproszonymi 
gośćmi, lecz dotychczas bez rezultatu. 


Z Pomorza 


Nowa organizacja BB-e, 
a właściwie jedna i ła sama. 


Lidzbark. Prezesi tut. towarzystw otrzymali 
zaproszenia z Działdowa na zebranie organizacyjne 
jakiejś Rady Powiatowej organizacyj społecznych, 
gospodarczych i zawodowych powiatu działdowskie- 
go. Nowa organizacja ma być „chrześcijańska, naro- 
dowa i bezpartyjna*. Od kiedy te panowie, podpi- 
sani pod zaproszeniem jako członkowie komitetu 
wykonawczego, zmienili się ze stuprocentowych sa- 
natorów na narodowców i rozpoczęli prace pod 
hasłem chrześcijańskim czy narodowym i to jeszcze 
do tego jako ludzie bezpartyjni? 

W robocie tej dopatrzeć się należy zwykłego 
tricku politycznego, tembardziej, że w komitecie za- 
siaduje również m.in.ip. Pszenny, dowódcaLegj. Mło- 
dych, którego miejscowe społeczeństwo doskonale 


Zajechał on do Magi- i; 
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Krwawe zajścia w Toruniu 


Toruń. W poniedziałek, 8 bm., po masowem 


zgromadzeniu zarówno bezrobotnych, jak i zatrud - 
: nionych przy robotach publicznych i po wysłaniu 
| delegacji do p. Wojewody, doszło do manifestacji 


na ulicach miasta. Przy gmachu Dyrekcji Kolejo- 
wej, jak donosi „Dzień Pomorza”, zastąpił demon- 


Mówiono, : Strantom drogę oddział policji, który demonstranci 


: zaatakowali kamieniami i cegłami, oddając równo” 
: cześnie, jak zaznacza rzeczone pismo, do oddziału 


bocz- | 


Wejścia | policyjnego szereg strzałów rewolwerowych, wobec 
do Magistratu broniła jednak policja, nia dopuszczając nie- | ©7080 poszczególni policjanci we własnej obronie 
Í| powołanych osób do gmachu. 


Í nem wyjściem z Magistratu i w towarzystwie p. Burm. udał 


użyli broni. W toku strzelaniny zabity został 


 Juljan Nowicki, sekretarz Klasowych Zw. Zawo- 


pozostawiając | n. i 
: zaznacza, iż nie ulega najmniejszej 
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zna ze swej gorliwości na polu pracy młodolegjo- E 


nowej. Do podobnych działaczy ludzie już dawno 
stracili wszelkie zaufanie. Dlatego też mamy to 
mocne przekonanie, że nikt z naszej wiary na tę 
pułapkę nowego, a w rzeczy samej tego samego 
wydania osławionego Bebe nie pójdzie. 

Nasze społeczeństwo narodowe już naprawdę 


dosyć ma i sanacyjnej ideologji i tych, którzy ją 
propagowali. 


Epidemja choroby dziecięcej w Lidzbarku 


niebywałe rozmiary, 


Epidemję zanotowano i w pobliszim Ciborzu. 
Smiertelnych wypadków dotąd nie było. Zaleca się rodzicom, 
wobec dzieci wszystkie Środki ostrożności, 


Niedobrze pozostawiać marynarkę. 


Działdowo. Onegdaj dyr. szpitala pow. dr. Chrza- 
szpitalnym zostawił marynarzę, w której 
znajdował się zegarek i 44 zł i na pewien czas się oddalił. 
Wiszącą marynarkę zauważył przechodzący obok ogrodu 
Został on później 


Rezolucja zebrania 
zwołanego przez Tow. Roln. Pow. 
w Brodnicy 4. VI. 1936 z. 
Zwołane przez TRP w Brodnicy walne zebranie członków 


Brodniekiej Spółdzielni Rolniczej wzywa wszy- 
stkich rolników powiatu brodnickiego, którym dobro rolni- 


| ctwa leży na sercu, do przystąpienia na członków do Brod- 


nickiej Spółdzielni 


Rolniczej i wpłacenia przypadających 
udziałów, 


celem umożliwienia nowej placówce rozpoczęcia 
braku jakiejkolwiek dodatkowej od- 
powiedzialności, żaden rolnik nie powinien się obawiać z te- 


i go tytułu jakichkolwiekbądź strat. 


Ponieważ w okolicznych powiatach, a przedewszystkiem 
w powiecie wąbrzeskim i świeczim, rolnictwo również nie 
ma powiatowej spółdzielczej placówki rolniczo-handlowej, 
przeto walne zgromadzenie wzywa Towarzystwo Rolnicze 
Powiatowe w Wąbrzeźnie i Swieciu do rozpoczęcia prac nad 


spółdzielni 


w myśl rzuconego przez PTR hasła — „Twórzmy na Pomo- 


j rzu sieć spółdzielni rolniczo-handlowych“. 


RUCH TOWARZYSTW. 


Baczność Westfalczycy ! 


Nowemiasto. Zebrania Koła Związku Obrony Praw 
Górnika na powiat lubawski odbędzie się w niedzielę, dnia 
13 czerwca 1936 r. w lokalu p. Serożyńskiego w rynku zaraz 


| po sumie, tj. o godz. 12 i pół. 


Zarazem podaję członkom do wiadomości, że druh sekre- 
tarz Koła Związku wyprowadził się do własnego domu, po- 


łożonego przy szosie pod Kurzętnik naprzeciw firmy zbożo- 


wej p. Eryka Lewalskiego. O liczny udział prosi Zarząd. 


czasie i dowych z Bydgoszczy, a 6 innych odniosło rany, 


ruszania samochodu usiłowali bezrobotni jeszcze raz zetknąć ; 
j-się z p. Wojewodą, 
mglisto z opadem pochodzenia burzowego około 22, 26 i 29/80 į 
Pod koniec miesiąca | 


| wienia, że, korzystając z pobyta p. Wojewody, można było 
| zwołać Radę Miejską, a przynajmniej Zarząd Miejski. 
| takie zetknięcie się z przedstawicielami 
|; Wojewoda zapoznał się z naszemi | 
i szkolnictwa, bezrobocia i t. d. Niestety,z basła „frontem do ; 
1936, w wysokości podatku, ; 
przypadającego od obrotu, osiągniętego w maju przez wazy- ; 


po stronie policji 23 poliejantów zostało mniej lub 
więcej poważnie kontuzjowanych. „Dzień Pomorza” 
wątpliwości, 
że był to planowo zorganizowany atak bojówek 
komunistycznych na Toruń. 


'Niedozwolony pochód bezrobotnych 


sprawą :. 


w Chełmnie. 


(Ze względów cenzuralnych podajemy tylko część 
sprawozdania naszego korespondenta chełmińskiego o tam- 
tejszych zaburzeniach. Obszerniejsze sprawozdanie, 
jakie podało „Słowo Pomorskie”, uległo koufiskacie). 

W ubiegłą sobotę, w godzinach rannych, Chełmno było 


: świadkiem przykrych zajść pomiędzy strajkującymi bez- 


robotnymi i ich rodzinami a policją. Mianowicie bez- 
robotni, nie zadowoleni z wyniku odbytej konferencji z p. 
starostą Białym na temat uwzględnienia postulatów przez 
pich wysuniętych, jak: 

1. Podwyżka taryfy zarobkowej. 

2. Zatrudnienie, o ile możności, jak największej liczby 
bezrobotnych. 

3. Pracy przy tamie i miejskich zakładach przez 6 dni 
w tygodniu, 8 godzin dziennie oraz na dwie zmiany, urzą- 
dzili demonstracyjny pochód, który rano udał się 
tłumnie w kierunka sali „Dworu Nadwiślańskiego”. 

Na tej sali w obecności licznej rzeszy bezrobotnych i ich 
rodzin, zagaił informacyjne zebranie przywódca zebranych, 
Filipski ze Swiecia. Po cbwili zjawił się na zebraniu silny 
oddział policji z kom. Polakowskim na czele, który za- 
wezwał zebranych do rozejścia się. Gdy zebrani bez- 
robotni nie dali posłuchu temu wezwaniu, policja użyła 
bomb Izawiących. W trakcie zamieszania doszło do star- 
cia pomiędzy bezrobotnymi a polieją, wskutek czego zostało 
ciężko i lżej ranionych około 15 osób. Policja zdołała 
w krótkim czasie opanować sytuację. Zawezwane pogotowie 
ratunkowe zawiozło rannych do Szpitala Powiatowego. 
Władze śledcze przeprowadzają energiczne dochodzenia. 

„Dzień Pomorza” (nieskonfiskowany) przyznaje, że kilku 
nieznanych sprawców zabawiło się wybijaniem szyb w 
oknach wystawowych kilku miejscowych firm. 
Liczbę rannych podaje na 13. Trzy kobiety od- 
niosły cięższe obrażenia na skutek upadku z okiem par- 
terowych. 

Aresztowani zostali prezes miejscowego oddziału Zw. 
Zaw. (klasowego) Robotników budowianych, Franciszek Fi- 
lipski i jego zastępca Stefan Janus. 

Ze strony urzędowej zaprzeczają kategorycznie in- 
formacjom o agresywnem zachowaniu się policji jak 
i o wezwaniu posiłków policyjnych z sąsiednich miast. 


Strajk w Swieciu. 


Swiecie. W poniedziałek 8 bm. w Świeciu około 500 
robotników, zatrudnionych przy budowie wału ziemnego 
oraz pracach drogowych miejskich, rozpoczęło strajk. Robot- 
nicy domagają się podwyżki zarobków z 40 gr. na 63 za go- 
dzinę. Pertraktacje w tej sprawie trwają. Przebieg strajku 
jest spokojny. 

Strajk, jaki wybuchł przy budowie autostrady do Gdyni 
na odcinku od Warlubia, również jeszcze trwa. 


Krwawy strajk. 


Gdynia. We wtorek odbył się w Gdyni wielki wiec 
strajkujących robotników budowlanych. Orzeczenie komisji 
arbitrażowej zostało odrzucone i robotnicy postanowili pro- 
wadzić dalej strajk. 

W godzinę po zakończeniu wiecu doszło na Grabówku 
do zajścia pomiędzy większą grupą robotników a policją 
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Zaprzepaściiiśmy 66 proce 


pr 
polskiej ziemi. 


101 tysięcy ha w województwie 
tarnopolskiem przeszło w ręce ukraińskie, 


Pod takim tytułem p. T. Opioła, red. „I.K.C.*. 
ogłasza w tym dzienniku niezwykle ciekawe dane 
o parcelacji ziemi w województwie tarnopolskiem. 
P. red. Opioła po zebraniu dokładnych danych 
dowodzi, że do roku 1936 rozparcelowano około 
158 tysięcy ha ziemii obecnie — dowodzi autor — 
W ogólnym bilansie rozparcelowanej ziemi 
folwarcznej znajduje się w rękach włościan 
ukraińskich ponad 101 tysięcy ha czyli po- 
nad 66 procent, w rękach zaś włościan pol- 
skich zaledwie 52.000 ha ziemi czyli nie- 
spełna 34 przcent”. 

A dalej czytamy: 

„Zapytać się godzi, jak się to stało, że za 
rządów polskich na tak eksponowanym pań- 
stwowo terenie, jak Małopolska Wschodnia, gdzie 
rozwój żywiołu polskiego decyduje o jego zespole- 
niu z państwem polskiem, gdzie własność folwarcz- 
na stanowi główną podstawę polskiego stanu po- 
siadania, zdołał ujść uwadze społeczeństwa polskie- 
go niebywały fakt, że bardzo poważny szmat ziemi 
polskiej wymknął się nam z pod nóg? 

Gdzież była polska administracja, gdzie 
czujne podobno ośrodki „polskiego życia zorganizo- 
wanego, gdzie opinja polska ? 

Dlaczege dopiero dziś, już częściowo po niew- 
czasie i w nie najlepszych okolicznościach, zrywa 
się bunt przeciwko frymarczeniu ziemią pol- 
ską, dlaczego dziś można mówić tylko o uratowa- 
niu resztek wielkich obszarów polskich ? 


Pożegnanie nuncj. Marmagglego 

w Warszawie i w Częstochowie. 

Po ośmioletnim pobycie w Warszawie, jak dono- 
siliśmy, wyjechał do Rzymu dotychczasowy nancjusz 
Stolicy Apostolskiej, ks. kardynał Fr. Marmaggi. 

Na dworcu Głównym ks. Kardynała Marmag- 
giego żegnali przedstawicieli rządu z p. min. 
oświaty Swiętosławskim na czele, wojewoda Jaro- 
szewicz, prezydent miasta Starzyński i duchowień- 
stwo. 

W Częstochowie przejeżdżającego ks. kardy- 
nała Marimaggiego powitali na stacji przedstawi- 
ciele władz, korpus oficerski z gen. Gąsiorowskim 
na czele, przedstawiciele duchowieństwa oraz 
miejscowego społeczeństwa. 

Po okolieznościowych przemówieniach zabrał 
głos Msgr. Marmaggi, który wyraził wdzięczność 
za tak serdeczne pożegnanie i żal spowodu wy- 
jazdu z Polski. Następnie ks. Kardynał pobłogo- 
sławił wszystkich obecnych oraz wzniósł po pol- 
sku okrzyk na cześć Polski i armji polskiej. 


Nowy nuncjusz apostolski 
w Warszawie. 


Według informacyj z kół watykańskich nun- 
cjuszem apostolskim w Warszawie mianowany Zo- 
stanie arcybiskup Ermenegildo Pellegrinetti, 
obecny nuncjusz apostolski w Riałogrodzie. 

Arcybiskup Pellegrinetti, urodzony w Camai- 
ore, diecezji Aueca, liczy obecnie lat 60. Konsek- 
rowany na arcybiskupa tytularnego Adany w 
r. 1922, stanowisko nuncjusza apostolskiego w 
Białogrodzie zajmuje od tegoż roku. W Biało- 
grodzie współpracownikiem jego w charakterze 
sekreterza był ks. prałat Alfred Pacini, obecny 
audytor nuncjatury warszawskiej. 

JE. Ks. Nuncjusz Pellegrinetti znany jest 
dobrze społeczeństwu polskiemu, gdyż w okresie 
urzędowania obecnego Ojca św. Piusa XI na sta- 
nowisku nuncjusza w Polsce był sekretarzem, 
a następnie audytorem nuncjatury warszawskiej. 

Nominacja Ks. Arcybiskupa Pellegrinettiego 
na stanowisko nuncjusza w Warszawie spotka się 
z wielką radością w naszym kraju, w którym 
żyją najlepsze wspomnienia z okresu jego urzę- 
dowania. 
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Żyd rządzi F 
Z pierwszego posiedzenia Izby Deputowanych 

W Paryżu odbyło się pierwsze posiedzenie 
izby deputowanych, na którem wygłosił szef rządu, 
socjalista Blumm, swe ekspose, nąd którem następ- 
nie wywiązała się dyskusja, która rychło nabrała 
burzliwy charakter. Zwłaszcza Komuniści oka- 
zywali wielką chęć do czynów agresywnych. 
Gdy chciał przemówić deputowany Chiappe 
z prawicy, komuniści wszczęli taki tumult, 
że Herriot czuł się zmuszonym przerwać na 
10 minut posiedzenie. Po przerwie niezależny de- 
putowany Vallat oświadczył: 
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„Po raz pierwszy w dziejach tym krajem ; 


(tj. Francją) rządzić będzie żyd”. 

Przewodniczący Herriot powołał za 
Vallata do porządku z zapisaniem do protokółu, 
co lewiea przyjęła długotrwałemi oklaskami. 


ip saunie ley e Til ke, 


Dnia 8 bm. o godz. 7.15 wieczorem zasnął 
w Bogu, opatrzony Sakramentami św., mój 
drogi syn, nasz kochany ojciec, teść, dziadek 
i brat 


Młodysirw Leszcznń 


w 67 roku życia. 


O czem donosi w smutku pogrążona 


Rodzina. 


Kurzętnik — Nowemiasto. 


Pogrzeb odbędzie się w sobotę o godz..10 
w kościełe parafj. w Kurzętniku. 


zę Z ZE ROWY RETK ZD. 


: odbyła 
to dep. ; 


ge 


ŁĄKA 
I. pokos I. i II. trawa przy mieście do 
trawy wydzierżawienia oraz 


wóz roboczy 


na łąkach plebańskich w na sprzedaż. 


Radomnie sprzedaje się. w 


parcelach na miejscu dnia 12 Nowemiasto. 


bm. o godz. 14-tej. Am a S TE TEE GALÓG O REC 


Proboszcz. Sprzedam 


Rozsadę brukwi 


sprzedaje 


maszyny, narzędzia 


Graduszewski,| cze i wyjazdowe 
Majątek Nawra. 


Zgłoszenia do adm. „Drwęcy” 


konie, bydło i świnie do chowu, 
rolnicze, 
wozy, powózki, półszorki robo- 


Regel, Kurzętnik. 


Pod Den Helder w 
odbyły się wielkie ćwiczenia tartylerji nadbrzeżnej, podezas 


których wypróbowano najnowsze typy dział dalekonośnych, 
liustracja przedstawia jedno z tych dział podczas akcji. 
Każde działo może foeddać 8 strzałów w minucie. 
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Uroczyste nabożeństwo w Katedrze z okazji | 


jubileuszu ks. kard. Kakowskiego. 


Z okazji 50 rocznicy kapłaństwa ks. kardynała } 
Kakowskiego w katedrze św. Jana odbyło się na- | 
Na na- | 
Generalny | 
Inspektor Sił Zbrojnych gen. Rydz - Smigły, pre- | 


bożeństwo, które celebrował sam Jubilat. 
bożeństwo przybył p. Prezydent R. P., 


mjer gen. Sławoj - Składkowski, nuncjusz apostol- 
ski ks. Marmaggi oraz liczni dostojnicy państwowi 
i duchowni. Po nabożeństwie ks. biskup Gall od- 


którem Papież życzy ks. kardynałowi dalszej 
myślnej pracy i udziela błogosławieństwa. 


nie, w którem scharakteryzował zasługi dostojnego 
Jubilata w pracy kapłeńskiej i 


nym w Świątyni błogosławieństwa pasterskiego. 


P. Prezydent z wizytą u Ks. Kardynała 
Rakowskiego. 

Dnia 4 bm. o godz. 5 pp. Prezydent Rzeczy- 
pospolitej, prof. Ignacy Mościcki, złożył wizytę 
JEm. Ks. Kardynałowi Al. Kakowskiemu, składając 
mu życzenia z racji złotego jubileuszu kapłaństwa. 

W tym dniu również składali życzenia Jego 
Eminencji pp. ministrowie i inni przedstawieiele 
rządu, władz miejskich oraz członkowie korpusu 
dyplomatycznego. 


Komunikat Izby Przemysłowo - Handlowej 


— Celem nawiązania współpracy. 

W celu nawiązania ściślejszej współpracy sfer przemy- 
słowo-handlowych zə sferami rolniezemi, zrzeszonemi w 
Izbie Przemysłowo-Handlowej w Gdyni oraz w Pomorskiej 
Izbie Rolniczej w Toruniu i dla omówienia w związku z tem 
najaktualniejszych zagadnień, interesujących oba samorządy, 
się w dniu 8. bm. w Toruniu konferencja przed- 
stawicieli obu Izb. W konferencji tej z ramienia Izby Prze- 
mysłowo-Handlowej w Gdyni wzięli udział Prezes p. Stani- 
sław Tor, dyrektor dr. Józef Kulikowski oraz nacz. wydziału 
Izby p. Tadeusz Marchlewski. 


Wszystkim tym, którzy współczuli z nami 
z powodu tragicznej śmierci naszej ukochanej 


córki i siostry 
Ś. p. 


Cecylii 


oraz wszystkim, którzy brali udział w pogrze- 
bie, szczególnie Paniom za kwiaty i wieńce, 
składamy nasze najserdeczniejsze 


„Bóg zapłać . 


Sumin, w czerwcu 1936 r. 


Rodzina Ludwikowskich. 


KATECHIAMI 


I SPIEWNICZKI eige, 


POLECA 


KSIĘGARNIA „DRWĘCA“ NOWEMIASTO. 


Znaleziono 
portfel w ulicy Tylickiej. Sioma 
Zgłoszenia do eksp. „Drwęcy”, prosta żytnia na sprzedaż 

Nowemiasto. 


obywatelskiej. } 
Następnie ks. kardynał Kakowski udzielił zebra- | 


Szałkowski, Targowisko. 


j wietrze dla zdrowia dziecka” — pogad. 
| — oryg. komedyjka radjowa. 
t Aud. z cyklu „Stanisław Moniuszko — pieśniarz”. 
+: cital fortep. 


Ograniczenia dewizowe w Gdańsku, 
dotyczące waluty polskiej. 


Z dniem 3 bm. weszło w życie na terenie «Wolnego Mia- 
sta Gdeńska rozporządzenie o obrocie pieniężnym na Ziemi 
Gdańskiej, moca którego zakazane są kupno i sprzedaż za 
zlote lub za czeki i weksle, opiewające na złote, inne wałuty 
zagraniczne lub pretensje, opiewające na inne waluty za- 
graniezne oraz złoto i inne metale szlachetne. 

Również zakazany jest wywóz waluty polskiej lub opie- 
wałących voa złote polskie czeków i weksli zagranicę lub do 
strefy wolnocłowej w porcie gdańskim. 

Przepisy te nie dotyczą wywozu walut zagranicznych: 
do Polski. 

Wszystkie przesyłki 


lab do strefy wolnocłowej w porcie gdańskim nadawane 
być muszą na poczcie niezamknięte, celem przeprowadzenia 
kontroli. 


Wykroczenia przeciw temu rozporządzeniu karane będą 
więzieniem lub grzywną do 100.000 guldenów, a oprócz togo- 


ulegają wartości konfiskacie na rzecz skarbu gdańskiego. 


KĄCIK RADJOWY 
Audycje Polskiego Radja w Warszawie. 


Czwartek, 11. VI. 8.00 Audycja poranna. 9.00 Tr. 
nabożeństwa z katedry św. Jana w Warszawie. 12.03 Poranek: 
muzyczny. 13.20 Poranek muzyki operowej. 1430 Tr. ze 
świetlicy Tow. Szkoły Ludowej we Lwowie. 1500 Audycja 
dla dzieci. 15.15 Małe utwory wielkich mistrzów. 16.00 Kuvun- 
cert z Ciechocinka. 17.50 „Jak wykorzystać słońce i po- 
19.00 „Pozytywka” 
19.50 Muzyka polska. 21.00 
21.30 Re- 
22.15 Koncert w wyk. m. ork. PR. 22.50 Muzy- 


- e RUE DZKA, 
RJ 3 CA z 


„ka tan. 


i cert ork. filnarmonji warsz. z Ciechocinka. 
i darowanie łąk i pastwisk” — pog. rola. 

3 : powsz. z Torunia. 
czytał pismo Ojca Sw., adresowane do Jubilata, w | 
po- | 
Po nae | 
bożeństwie ks. biskup Szlagowski wygłosił kaza- | 


RWS 1 


| 


+ 
i 


Piątek, dn. 12. VI. 6.80 Audycja poranna. 12.03 Utwo- 
ry Karłowicza. 16.00 Koncert. 16.45 „Sztuka ludowa w Pol- 
sce“ — odezyt. 17.00 Melodje Suppe'go. 19.00 Koncert ka- 
meralny. 19.30 Polska Kapela Ludowa. 21.00 Koncert symf. 
22.15 Muzyka tan. z Ciechocinka. 


Program Poiskiego Radja S. A. Rozgłośnia 
Pomorska w Toruniu, 
Faila 304,3 m. 986 Ke. 16—24 Kw. 
Czwartek, 12. VI. 10.30, 15.15, 22.50 Płyty. 1600 Kon- 
18.00 „Zagospo- 
18.10 Chór szkoły 
18.25 Zycie kulturalno- artyst. i nauk. na 
Pomorzu. 18.30 Koncert reklam. 22.00 Wiad. sport. z Pomorza. 
Piątek, 12. VI. 6.03, 12.03, 14.30, 18.15 Płyty. 12.50» 
Recytacja prozy : „Chłopi“ (Lato) Reymonta. 15.80 Wiad. gosp. 
18.00 „Emigracja w krajach gorących” — odczyt. 18.30 Kon- 


cert reklam. 22.00 Wiad. sport. z Pomorza. 22.15 Muzyka 


j tan. z Ciechocinka (przez Toruń). 


Pozatem transmisje z innych polskich stacyj. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


Dolar 5.31%; frank francuski 35.01; frank szwajcarski 


i 172.00; funt szterling 26.65; marka niemiecka 213.45; korona 


czeska 21.98. 
GIEŁDA ZBOŻOWA W POZNANIU. 


Notowania oficjalne z dnia 8. 6. 
Płacono w złotych za 100 kg. 


Żyto 15.00— 15.25 
Pszenica 22.50— 22.75 
Jęczmień browarowy 15./5— 16.00 
Owies 15.75— 16.00 
Groch Victoria 21.00— 25.00 
Groch Folgera 20.00— 22.00 
Łubin niebieski 11.25— 11.75 
Łubin żółty 13.50— 14.00 
Siemię Iniane 44.00— 46.00 
Gorczyca 32.00— 34.00 
Wyka latowa 25.00— 27.00 


Za redakcję edrowiedzialny: Wacław Weilandt w Nowszamieście. 
Za ogiossemnia redakeja nie odpowiada. 

W razla wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód © 
zgakisdzię, strajrów itp. wydawaictwo mie odpowiada za dostsrenez. e 
Sismo, 2 sbonene! mis mają prewa domagasia się niedoctarezonrch 
numerów lub odszkadowanią. 
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Za tak liczne nadesłane nam życzenia z okazji 


2 ślubu naszego składamy wszystkim serdeczne 


$ „Bóg zapłać” 
Konstauty Kopański z żoną 
3 z domu Chojnicka. 


Gwiździny, w czerwcu 1936 r. 


DlaPP. Tapicerów:| 


Skóra meblowa 
Gurty 65—75 mm. 


Ostrzegam, 


Kordel nikt nic nie pożyczał, naikredyt 
Szpagat nie dawał i od niego nie ku- 
Sprężyny pował, gdyż jesteśmy w wspól- 
Pakuły ności majątkowej i za długi 


Trawa indyjska nie odpowiadam 
Wyściółka Iniana 
Płótno sprężynowe 
Płótno fasonowe 
Gwoździe gurt. | 
Gwoździe modraki; 
poleca 


Składnica Skór 


CZ. BALCEROWICZ, 
BRODNICA n. Drw. 
przy moście tel. 111. 


Części zapasowe 


do Żniwiarek, kosiarek 
i grabi dostarcza tanio 


„UNIA“ sp. akc. BRODNICA. 


Mroczenko. 


od najtańszych 
do wykwintnych 


poleca 


upię 
maszynę do szycia używaną w 
dobrym stanie. 
Zgłoszenia: 
Nowemiasto, Szkolna 4. 


ZABAWKI 


wartościowe i polecone zagranicą. 


Ostrzeżenie. 


aby mężowi 
mojemu Józefowi Gajewskiemu 


Pelagja Gajewska, 


pióra i ołówki 
A A t 


KSIĘG. DRWĘCA” 


Nowemiasto n. Drw. 


Uczciwa 
służąca | u 
z gotowaniem potrzebna odf w wielkim wyborze poleca 
zaraz „Drwęca* Nowemiasto 


Żmijewska, Lubawa, 
Rynek 14. 


LETNIE | 


E 


